
N r . 4 5 8  ROK Vfl1.
Ueuy prenum eraty

tfe Lwowie: m iesięczn ie 2 kor.,
codzienną dw ukrotną dosfca- 

2—, domu dopłaca się 60 halerzy.
Z przesyłką poczt w kraju i monarchii
â esięc* 2  K. 5 0  h. f 2-krot 3 Ł — k.
kwart. 7 K. 5 0  k. wysyłką 9 K. — k.
^e,ni*30Ł ~  k. pocatow. 36  K. _  h>
- t  Niemczech: m ie s i ę c z n i e  4  kor.

innych państwach Związku po- 
agtowego m i e s i ę c z n i e  5* koron. 
Umiana adresu pocztowego 40 hak
jtedakeya, Administracya, Drukarnia 
j,wów, ulica Chorążezyzny 17 — 19,

Lwów, Piątek 2 października 1903.

Słowo Polskie
Wydanie poranne.

Ceny ogłoszeń
Ogłoszenia (inseraty) za 1 wiersz pe2
titowy lub jego miejsce 20 hal. 
Nadesłane za wiersz petitowy lub 
jego miejsce 80 halerzy, 

i Nekrologia za wiersz petit. 60 ŁaL 
Doniesienia o ślubach, zaręczynach 
i t. p. wiadomości po 1 kor. za wiersz. 
Drobne ogłoszenia za wyraz 6 hal 
najmniej 60 halerzy. Wyrazy grub- 
szem pismem liczą się podwójnie*

Ceny oddzielnych numerów
Kr. popołudn. 6 h. z przesyłką 10 Ł. 
Nr. poranny 4h. z przesyłką 6 h.
Drobnych rękopisów nie zwraca się.

K a le n d a r z  lw o w sk i .
P i ą t e k : 2  października.

Im iona. Rz.»bat. D ziś: Leodegara. Jutro: Kandy- 
da m§cZ- 77 Gr.-lrat. D z iś :  Trofyma. Jutro: Eustafla. — 
iSloW. P Z1̂ : Stanimira. Jutro: Sie wiana.

Wschód słońca 6-02, zachód 5-38.
N abożeństw a. D ziś w kościele Najśw. Serca Je­

zusowego po mszy konwenckiej nowenna do św. Francisz­
ka z Assyżu, wieczorem o 7-mej w kościele OO. Franciszka­
nów z nauką i błogosławieństwem. W kościele 0 0 . Bernar­
d y n ó w  o godz. 6 wieczór triduum na cześć św. Franciszka 
z -A38̂ 11 z n£mką i wystawieniem Najśw. Sakramentu.

M uzea i  b ib lio tek i*  Zakład Narodowy im. O sso­
lińskich . Biblioteka od godziny 9 do 2 z wyjątkiem dni 
§tfiąt., muzeum we wtorki i piątki także od 3 do 5 popoł., 
bez opłaty. — Muzeum im. D z ie d u sz y c k ic h , ulica Tea­
tralna 18. Wstęp za zgłoszeniem się w zarządzie (cłiwilowo)- 
gez opłaty. — Muzeum p rzem y sło w e miejskie otwarte 
codziennie, prócz poniedziałków, od g. 9 do 3 popoł., *w dni 
świąteczne od g. iq do 1 popołud. Biblioteka muzealna od 
g. 9 do 12 i od 5 do 8 w. Bez opłaty. — Biblioteka u n i­
w ersytecka. Codziennie oprócz dni świąt, od g. 12 do 2 
popoł. i od 4 do 7 w. — Biblioteka fundacyi Wiktora hr. 
jaworowskiego ulica Ujejskiego 2. We wtorki, środy, piąt­
ej i soboty od g. 4 do 6 w. (Dla pracujących naukowo). — 
Biblioteka m edycka (Pawlikowskich, prywatna) ul. Trze­
ciego Maja 5. W środy i soboty od g. 11 do 12. — Biblio­
teka S zkoły  p o litech n iczn ej codziennie od 10 do 11 i 
od 4 do 8 w niedzielę i poniedziałek od 11 do 1. W święta 
uroczyste zamknięta. — Biblioteka i pracownia „Naukowe­
go Tow. im. S zew czen k i*  Codziennie od g. 2 do 6 pop. 
(opócz niedziel i świąt ruskich). — Biblioteka N arodne- 
go Dom u (Teatralna 22) codziennie oprócz świąt od g. 9
de 12 i od 3 do 6 w.

W y sta w y  S ta le . Towarzystwo przyjaciół s z tu k  
p ięk n ych , plac Św. Ducha 1. 10. Codziennie od godziny  
10 do o. Opłata w dni powszed. 60 hal. W niedzielę 30 hal. 
g a l o n  s a t u k  p i ę k n y  e h  przy ulicy Trzeciego_ Ma­
ja 1. 11 od godz. 10 rano do 7l/* w. (wiecz. przy oświetle­
niu elektrycznęm). (Wystawa dzieł PruszkowskiegoJ. Wstęp 
w dni powszednie 40 h. w święta 30 hal. Młodzież szkolna 
2 0 ,^  ~  M ietka wystawa okazów p r z e m y s łu  krajo- 
w eg "umtm.,n, ■Hnąi >»>! umtri-r W. itpMfafci*
woi^y-

P a n o ra m y . Kościuszko pod Racławicami. Plac po­
dstawowy W parku Kilińskiego. Od g. 9 do zmroku za

°^atą F o te -P la stiK o n . Pasaż Hausmana, Codzień od 10 r. 
flo 10 wiecz. Od 27 września do 3 października „W ygodna 
wędrówką ńa wyspę Jawę“. Wstęp 20 hal/

Teatry. Teatr m iejsk i. D z is  róg ludu , sztu­
ka Ibsena. — jutro*. „Piękna Helena“, operetka J. Offen­
bacha. Początek o godzinie 7 wieczór. .

P o s ie d z e n ia  i  zg ro m a d zen ia . Dzis: Posiedze­
nie Rady miejskiej o g- 6

S p o str z e ż e n ia  m e te o r o lo g ic z n e  (z obserwato­
rium astronom. Politechniki) w d.października 1 b. r.:

wami znajduje się także sprawozdanie komisyi szkol­
nej o przedłożeniu Wydziału krajowego co do  z a ­
ł o ż e n i a  w S t a n i s ł a w o w i e  o s o b n e g o  
g i m u a z y u m  z j ę z y k i e m  w y k ł a d o w y m  
r u s k i m .

Sprawa ta  została przez komisyę szkolną za­
łatwiona jeszcze w lipcu 1902 r., ale wówczas nie 
weszła na porządek dzienny Izby. Obecnie w myśl 
obietnicy, danej Rusinom przez byłego marszałka 
kraju a obecnego namiestnika hr. Potockiego, przy­
jętej podobno przez marszałka lir. St. Bademego, 
musiała raz wejść na porządek dzienny.

Komisya zwraca przedłożenie Wydziałowi kra­
jowemu z poleceniem, aby wniosek o założenie 
gimnazyum ruskiego w Stanisławowie ponowił wów­
czas, gdy wykazaną zostanie dostateczna ilość ru­
skich ukwaliiikowanych sił nauczycielskich i gdy 
przez założenie nowych gimnazyów usunięte zosta­
nie przepełnienie gimnazyów polskich w Tarnowie, 
Rzeszowie i Przemyślu. Natomiast chce komisya za­
prowadzić obowiązkową naukę języków polskiego 
i ruskiego we wszystkich gimnazyach w całym 
kraju. „ , ,

K luby : autonomistów, r o l n i c z y  i demokratyczny 
są s t a n o w c z y m i  p r z e c i w n i k a m i  z a ł o ­
ż e n i a  g i m n a z y u m  r u s k i e g o  w S t a n i ­
s ł a w o w i e .

Zebranie prezesów Rad 
powiatowych.

Wczoraj prezesowie Rad powiatowych odbyli 
w gmachu sejmowym dwa posiedzenia — jedno trwa­
ło od godz. 12 do w pół do 3 popołud., drugie zaś

Godzina Ciśnie­ Tempe­
Wiatr

Opad 
w 24 g.
(g.2pp)

Temperatura
nie 

w mm.
ratura

C.
Naj­

wyższa
N a j ­

niższa

7 rano 
2 popoł. 
9 wiecz.

738-2
737-3
735-7

-|- 8*2 
+ 19*7  
4-13*0

cisza
S1
s2

0*0 +20*2 +  7-0

B w a g a . pogoda przy zmienuem zachmu­
rzeniu.

^ r o §n o za  na dz iś : Pogoda, chwilami chmury.

Z komisyj sejmowych i klubów.
.Wczoraj przez cały dzień obradowało kilka ko­

misyj sejmowych.
W komisyi b u d ż e t o w e j  załatwiono dział 

wydatków na drogi (ref* p* St. J  ę d r  z e j o w i c z), 
budżet zakładu dla obłąRanych (ref- P* L a s k o w ­
sk i) , oraz projekt ustawy o poborze dodatku kraj. 
do podatku konsurac. od wina (ref. p. A b r a h a -  
ja o w i c z).

\V komisyi s z k o l n e j  załatwiono wniosek 
p. Tomaszewskiego o zmianę ustawy o stosunkach
prawnych stanu nauczycielskiego. Na podstawie re­
feratu p. B o b r z y ń s k i e g o  komisya uchwaliła 
wniosek ten przekazać Wydziałowi krajowemu do 
zbadania, ^przedstawienia sprawozdania na najbliż­
szej sesyi po zasiągnięciu opinii Rady szkolnej 
krajowej.

W innych komisyach były przedmioty mniej­
szej wagi.

*
Wczoraj wieczór obradowały kluby: rolniczy 

i demokratyczny, oraz klub parlamentarny prawicy 
nad sprawą gimnazyum ruskiego w Stanisławowie.

*
Jutrzejsze sobotnie posiedzenie sejmowe może 

być bardzo interesujące, gdyż między innemi spra­

Przystąpiono w dalszym ciągu do dysfcusyi nad 
sprawą reformy gminnej. Po dłuższej dyskusy! uchwa­
lono następującą rezolucyę p. S ę k o w s k i e g o :  

„Prezesowie Rad powiatowych, zebrani na zje- 
ździe we Lwowie w dniu 30 września odbytym, wy­
rażają przekonanie, że wobec wielkich wad w ustro­
ju władz samorządnych, a zwłaszcza gminnej admi- 
nistracyi jest rzeczą konieczną jak najszybsza, choć­
by częściowa naprawa naszych urządzeń administra­
cyjnych i polecają swojemu komitetowi, ażeby roz­
ważył wszystkie momenty poruszone w przeprowa­
dzonej w tym przedmiocie dyskusyi oraz postawio­
ne wnioski i opracowany elaborat przedłożył do 
uchwały jak najprędzej następnemu zjazdowi preze­
sów Rad powiatowych. „

N astępnie przystąpiono do rozpraw  naa  kwe- 
s ty ą  ew entualnego z n i e s i e m a m y t n a  drogach

pow iatow ych^^  dyyskusyi uchwalono następującą 

rezolucyę postaw ioną przez p. M ieczysława U r b a n

e„Zw'ażywszy, że w wielu powiatach m yta po- 
wiatowe stanow ią stosunkowo wydatne zrodł 
chodu, a dodatki do podatków na cele drogowe - 
sły do znacznej wysokości, a wobec ciągle w zras • 
iąeych cen m ateryałów  i robocizny — j ^ 1.1 niem ' 
pogorszyć się s tan  dróg —  sta le  w zrastać m uszą
i loGĆlft•

prezesow ie R ad  powiatowych, uznając za,w ska­
zane zniesienie m yt w tych  powiatach, vy k tóry  en 
m ały  dochód przynoszą, a s tan  budżetu na to po­
zw ala —  ośw iadczafą się przeciw  przymusowemu 
i bez odszkodowania zniesieniu m yt powiatowych
i gm innych". . ,

Na wniosek p. R am ułta  uchwalono dalej ńastę-
pu jącą  rezo lucyę:

Z uwagi na trudne do przeprow adzenia na pod­
staw ie istn iejącej uscawy drogowej ściąganie datków za 
nadzw yczajne zużycie dróg, kom itet Z jazdu prezesów 
R ad  powiatowych ma odnośne paragrafy  ustaw y 
rozpatrzyć i przedłożyć najb liższem u Zjazdowi pro­
je k t  do zm iany w tym kierunku ustaw y, względnie 
je j regulam inu wykonawczego. .

Poruszono jeszcze spraw ę zaprow adzenia jedno­
litego s ta tu tu  em erytalnego dla urzędników autono­
micznych w całym kraju  i na  wniosek p* Sali uchw a­
lono poruczyć opracowanie takiego s ta tu tu  p. bu­
kowskiem u, k tóry  już daw niej spraw ą tą  się zaj-
mował. .

W końcu wybrano na dalsze trzy  la ta  do s ta ­
łego kom itetu prezesów  pp. Abrahamowicza, ks. C zar­

toryskiego, Wł. Czaykowskiego, Stan. Jędrzejowicza, 
Winc. Kraióskiego, Sękowskiego i Sozańskiego.

Po wyczerpaniu materyału zamknięto obrady
Zjazdu. .

Taryfa wyjątkowa.
Wiedeń, 2 października.

(TBK.) W myśl ogłoszenia w Dzienniku roz­
porządzeń kolei i żeglugi Nr. 109/1903 poz. 2046 
wchodzi w zastosowanie na rzecz dotkniętych klęską 
powodzi gmin powiatów politycznych: Biała, Bochnia, 
Brzesko, Chrzanów, Dąbrowa, Kraków, Mielec, My­
ślenice, N. Sącz, N. Targ, Podgórze, Rudki, Tarnów, 
Wadowice, Wieliczka i Żywiec — taryfa wyjątkowa 
stosowana w razie klęsk elementarnych t. zw. „Not- 
standstari.f“ dla paszy i podściółki, jakoteż dla kar­
tofli na liniach kolejowych, zawartych w rozdziale A. 
taryfy lokalnej austr. kolei państwowych część II 
zeszyt 1 i 2, jakoteż na głównych liniach kolei pół­
nocnej ces. Ferdynanda, i wreszcie na zostających 
pod zarządem kolei państwowych kolejach lokalnych 
Chabówka-Zakopane, Kraków-Kocmyrzów, Piła-Ja- 
worzno, Trzebinia-Skawce i Trzebinia-Siersza.

Dla - posyłek, deklarowanych w liście frachto­
wym jako bezpłatnie oddawane nasiona w dowol­
nych ilościach, wysyłanych ze stacyj, zawartych 
w rozdziale A. taryfy lokalnej austryackich kolei pań­
stwowych, część II. zeszyt 2, do gmin położonych 
w wymienionych powyżej powiatach, zostaje zezwo- 
lonem obniżenie taryfy do końca listopada b. r. do 
0*2 h. za 100 klgr. na 1 km. przy zastrzeżeniu mi­
nimalnego frachtu 8 h. za 100 kgr.

Na liniach lokalnych Chabówka-Zakopane, Kra­
ków-Kocmyrzów, Piła-Jaworzno, Trzebinia-Skawce 
4 Trzebinia-Siersza. zezwolonem zostaje dla podo­
bnych przesyłek’ nasion, jakoteż za transport środ­
ków żywności, adresowanych do Centralnego komite­
tu ratunkowego Związku Kółek rolniczych we Lwo­
wie, fracht 0*3 h. za 100 klgr. na 1 km.

Dla środków żywności i drzewa budulcowego, 
które zostaje nadanem do wymienionegb komitetu, 
przy transporcie na liniach głównych kolei państwo­
wych w Galicyi zezwolonem zostaje do końca b. r. 
50-procentowe obniżenie normalnej taryfy przy za­
strzeżeniu minimalnej zapłaty 2 h. za 109 klgr. na 
1 km. i minimalnego frachtu 8 h. za 100 klgr.

Do kolei Północnej cesarza Ferdynanda wysto­
sowało ministerstwo kolei prośbę o przyznanie po­
dobnych ulg dla wyż wymienionych transportów.

Z Sejmów.
O poszanowanie autonomii.

Praga. (TBK.), Na wczorajszem posiedzeniu 
Sejmu podczas dyskusyi nad budżetem krajowym 
posłowie Dworzak, Kubr i Baxa występowali prze­
ciw ignorowaniu Sejmu przez rząd centralny i nie- 
zwoływaniu Sejmu na sesye. P. Baxa wykazywał, 
że Sejm czeski w przeciwieństwie do Rady państwa 
zdolny jest do pracy. Mówca domagał się reformy 
sejmowej ordynacyi wyborczej na podstawie powsze­
chnego, równego prawa głosowania. Zwraca się prze­
ciw konstytucyi, która przyszła do skutku bez współ­
działania narodu czeskiego. Żąda prawa państwowe­
go czeskiego i wzywa wszystkie stronnictwa czeskie, 
aby się oświadczyły za prawno - państwowym 
adresem.

Praga. (Tei. wł.).. Na wczorajszem posiedze­
niu Sejmu czeskiego poseł dr. Władysław Dworzak 
skarżył się na to, że rząd obecny postawił sobie 
jako zasadę uważać zwoływanie sejmów krajowych 
jako koncesyę dla narodowości słowiańskich. Nie 
jest to jednak żadną koncesyą, gdyż obowiązkiem 
jest rządu pamiętać o tem, aby autonomia krajów 
mogła należycie funkeyonować i aby sejmy mogły 
w czas uchwalać budżety krajowe.

Praga. (Tel. wł.). Klub młodoczeski uchwalił 
prosić marszałka, aby wniosek adresowy posła He­
rolda wniósł na porządek dzienny na czwartek i pią­
tek w przyszłym tygodniu.

O reformę wyborczą.
Grao. (TBK). Na wczorajszem posiedzeniu Sej­

mu członek Wydziału krajowego p. L i n g  w odpo­
wiedzi na interpelacyę, dlaczego Wydział krajowy 
nie przedłożył projektu reformy wyborczej, oświad-

\
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czył, że Wydział krajowy nie miał w tej sprawie 
decydującego polecenia.

Sejm przyjął wniosek o otwarcie dyskusyi nad 
tą odpowiedzią, poczem zabrał głos p. br. R o k i -  
t a n s k y ,  zaatakował ostro Wydział krajowy i za­
powiedział obstrukcyę partyi chłopskiej, gdyby na 
czas nie przedłożono reformy wyborczej.

P. hr. S tu  e r  g kh  oświadcza, iż dyskusya ta ­
ka doprowadzić może do rozjątrzenia umysłów.

P. W a g n e r  (konserwatysta) podnosi, że par- 
tya konserwatywna znajdowała się w tem przyrau- 
sowem położeniu, iż uniemożliwiła ostatni projekt 
reformy wyborczej.

Członek Wydziału krajowego p. L i n g  stwier­
dza, iż reformę wyborczą uniemożliwiła prawica. Ta­
ka reforma jest możliwą tylko wtedy, jeśli wszyst­
kie stronnictwa na nią się zgodzą.

P. R o k i t a n s k y, zabrawszy ponownie głos, 
powtarza groźbę obstrukcyi i powiada, że powszechne­
go prawa głosowania jego stronnictwo nie przyjęło 
do projektu. Dalej podniósł „incompatibilitas“ piasto­
wania równocześnie mandatu do Sejmu i Rady pań­
stwa i domagał się zaostrzenia przepisów co do 
presyi przy wyborach.

W końcu całą sprawę odesłano do komisyi.
Płace nauczycieli ludowych.

Insbruk. Na wczorajszem posiedzeniu Sejmu 
Włosi i Niemcy postawili wniosek nagły w sprawie 
uregulowania płac nauczycieli ludowych. Wniosek ten 
przyjęto jednogłośnie.

P. B r u g n a r a  (Włoch) oświadczył, iż posło­
wie włoscy zadowoleni tem głosowaniem nie będą 
przeszkadzali dalszym, normalnym obradom Sejmu 
i spodziewają się, iż poczucie sprawiedliwości, oka­
zane przez Niemców w tej sprawie, przyczyni się 
do rozwiązania wielu kwestyj spornych w sprawie 
autonomii.

O turystykę w Austryi.
Celowiec. Na wczorajszem posiedzeniu Sejmu 

podczas obrad nad subwencyą krajową dla popiera­
nia ruchu turystycznego zabrał głos p. Dobernigg 
i wykazywał konieczność wystąpienia przeciwko nie­
sumiennej agitacyi ze strony Szwajcaryi przeciw ru­
chowi turystycznemu w Austryi, a przedewszystkiem 
do Karyntyi.

Opawa. Sejm ślązk i po przerw ie rozpoczął 
wczoraj dalsze obrady.

Telegramy „SłowaPolskiego'1.
P o lo w a n ie  w  M u rzstegu .

Miirzsteg. (TBK.) O gudz. 11 przedpołudniem  
rozpoczęło się polowanie, w kfcórem biorą udział ce­
sarz  i car.

Miirzsteg:. (TBK.) W czoraj zaproszeni na po­
lowanie goście zebrali się w pałacu na obiad, pod­
czas k tórego ustaw iony przed zamkiem chór wyko­
nał koncert.- Po obiedzie odbyło się „cere le“, poczem 
przy św ietle m agnezyowem  zw iedzano m iejsce polo­
wania. .

Miirzsteg^. (TBK.) Obaj monarchowie wraz 
z arcyks. Franciszkiem Ferdynandem powrócili 
wczoraj z polowania o godz. 4 l/2 popołudniu. Licz­
na publiczność przypatrywała się powrotowi. Pod­
czas polowania dano około 300 strzałów. Car zabił 
9 kozic, cesarz 3, arcyks. Franciszek Ferdynand 15. 
Razem zabito 63 kozic.

Miirzsteg^. (Tel. wł.) H r. G-ołuchowski spędził 
dzień w czorajszy na polowaniu, podczas gdy hr. 
L am sdorf pracow ał przez całe przedpołudnie, po­
czem odbył prze jażdżkę po okolicy. K onferencye 
i narady  dyplom atyczne rozpoczną się dopiero dzi­
siaj.

P ra s a  ro sy jsk a  o toastach.
Petersburg (TBK.). Dzienniki tutejsze oma­

wiają w dalszym ciągu wielką doniosłość toastów, 
wygłoszonych w Sclióubrunie przez cara i cesarza. 
„Birżewyja Wiedomosti” podnoszą, że od czasu trak­
tatu berlińskiego, kiedy to piórem zniszczono to, co 
naród rosyjski z wielkim trudem zdobył, nie było 
tak ważnej chwili, jak-zjazd, tych dwóch monarchów. 
Pokój w Europie i pokój na Bałkanie jest raz na 
zawsze wyłącznie od tych dwóch monarchów zawisły, 
i można być pewnym, że wynikiem konferencyi mo­
narchów nie będzie dyplomatyczna prośba do Porty, 
ule energiczne żądanie, które położy kres rozlewowi 
krwi na Bałkanie.

P o w tó rn a  d y m is y a  hr. K h u en a .
. Wiedeń. (TBK.) Jak donosi „Budapeszteńska 

korespondencya“, lir. Khuen-Hedervary otrzymał 
wczoraj zawiadomienie, że cesarz zastrzegł sobie 
rozstrzygnięcie jogo prośby o dymisyę do czasu 

y powrotu do Wiednia. Hr. Khuen przybywa w ponie- 
" działek do Wiednia, aby otrzymać decyzyę monarchy.

* N a posiedzenie w ęgierskiej Izby posłów, w so ­
botę, członkowie gabinetu  nie przyjdą.

Wiedeń. (Tel. wł.) „Wiener Allg, Ztg.“ do­
nosi z kół dworskich, że cesarz Franciszek Józef I. 
wziął za złe hr. Khuenowi, że nie zjawił się we śro­
dę na śniadaniu dworskiem w Schonbrunie. W naj­
wyższych kołach wzięto hr. Khuenowi za złe, że po­
ruszył w parlamencie znane przemówienie środowe 
dr. Koerbera, a następnie, że w chwili, kiedy więk­

szość go przegłosow ała, tak  łatw o Skapitulował 
wobec parlam entu .

Budapeszt. (Tel. wł.) Hr. Khuen otrzymał 
zawiadomienie od cesarza, że ma się stawić na po­
słuchanie w poniedziałek rano, wobec czego wyjedzie 
z Budapesztu w niedzielę wieczorem. W  sobotniem 
posiedzeniu Izby poselskiej nie weźmie udziału aui 
hr. Khuen, ani też żaden z ministrów. Krążą tu po­
głoski, że cesarz po raz trzeci odda ster rządów 
prowizorycznych w ręce hr. Khuena, aż do utworze­
nia nowego gabinetu.

S y tu a cy a  n a  W ęgrzech .
Budapeszt. (TBK.). Partya Koszuta zamia­

nowała wczoraj mówców, którzy mają w sobotę za­
brać głos w Sejmie w sprawie zatrzymania żołnierzy 
po 3 roku służby. W sprawie ogólnego położenia 
politycznego będzie przemawiał p. Polonyi.

Budapeszt. (Tel. wł.), Wczoraj w południe 
stronnictwo niezawisłości odbyło posiedzenie, celem 
przygotowania ataku na sobotniem posiedzeniu par­
lamentu. Posłowie tego stronnictwa poruszą zatrzy­
manie żołnierzy trzeciego roku w dalszej służbie 
czynnej.

Z aprzeczen ie .
Wiedeń. (TBK.) Biuro korespondencyjne upo- 

ważnionem jest do następującego ogłoszenia: Dzien- 
niid powtórzyły za „Budapesti Naplo“, że z 65 pp. 
zdezerterowało równocześnie 18 żołnierzy. Wymie­
nione pismo przytoczyło nazwiska tych dezerterów, 
aby, jak twierdziło, nie można było zaprzeczyć tej 
wiadomości. Wiadomość ta mogła wywołać przeko­
nanie, jakoby ci dezerterzy należeli do stanu czyn­
nego tego pułku. Tymczasem dochodzenia wykazały, 
że ze stanu czynnego nie uciekł ani jeden żołnierz, 
tem mniej więc aż 18, i że przytoczone przez „Bu­
dapesti Ńaplo“ nazwiska są nazwiskami tych rezer­
wistów, którzy nie są w służbie czynnej, lecz są to 
przeważnie emigranci amerykańscy.

A n g ie lsk ie  p r ze s i le n ie  gabinetow e.
Londyn. (Tel. wł.) Chamberlain opuścił Lon­

dyn i udał się na prowincyę, aby w szeregu miast 
prowiucyonalnych rozpocząć agitacyę za swoim pla­
nem cłowym. Przesilenie gabinetowe angielskie prze­
ciąga się nadspodziewanie i może nawet doprowa­
dzić do upadku gabinetu Balfoura. Balfour bowiem 
nie może znaleźć kandydatów, celem obsadzenia 2 
tek najważniejszych, to jest teki ministra kolonii i 
teki ministra wojny.

A n g lia  w  s p ra w ie  m acedoń sk iej.
Wiedeń. (Tel. wł.) Jak się „Allg. Corresp.* 

dowiaduje, miał tutejszy ambasador angielski wczo­
raj dłuższą konferencyę w ministerstwie spraw za- 
granicznŁCll. s d a n l a l  JMŁ&kama 
w celu rozszerzenia programu macedońskiego.

N o w y g a b in e t serbsk i.
Belgrad. (Tel. wł.) Gabinet radykalny miał 

się utworzyć wczoraj wieczorem. Naczelnikiem sta­
rego stronnictwa radykalnego zostanie jenerał Sawa 
Gruicz, który obejmie teź prezesurę gabinetu.

M o b iliza cya  bu łgarska .
Sofia. (Tel. wł.) Rząd bułgarski przeprowadza 

obecnie maskowaną mobilizacyę, gdyż wbrew dotych­
czasowemu zwyczajowi zwołuje rekrutów już w po­
łowie października.

P o w sta n ie  w  M a ced o n ii.
Konstantynopol. (Tel. wł.) Porta stwierdziła 

w nocie rozesłauej do mocarstw, że komitety mace­
dońskie przygotowują kampanię zimową, i że po­
wstanie rozszerza się w całej Macedonii.

R o d zin a  p a p ie ża .
Rzym. (Tel. wł.). Brat papieża Piusa X., 

Angelo Sarto, który do tej pory miał trafikę na 
prowincyi, czy też — według innych relacyj — był 
poczmistrzem, przybył na stały pobyt do Rzymu, 
gdzie otrzymał posadę urzędnika administracyjnego 
w Watykanie. Siostry papieża, które poprzednio 
mieszkały w Watykanie, wynajęły obecnie mieszka­
nie w mieście w pałacu Boggm

O dsłon ięcie  p o m n ik a .
Kolonia. (Tel. wł.). Wczoraj odbyło się tu 

odsłonięcie pomnika cesarzowej Augusty, o godzinie 
zaś 4 po południu odsłonięto pomnik cesarza F ry­
deryka w obecności niemieckiego następcy tronu, 
który złożył z polecenia cesarza Wilhelma II. wie­
niec u stóp pomnika.

M a ry n a rze  a u s tr y a c c y  w  B arcelon ie.
Barcelona. (T. wł.) Na cześć oficerów okrę­

tu austriackiego „Cesarz Franciszek Józef 1“ urzą­
dziły władze tutejsze bankiet, na którym prefekt i 
burmistrz miasta wygłosili toasty na cześć cesarza 
Franciszka Józefa I, jakoteż na rozwój i trwałość 
serdecznych stosunków między Austro-Węgrami a 
Hiszpanią. Komendant okrętu odpowiedział toastem 
na cześć króla Alfonsa.

O drębna a d m in is tr a e y a  d la  A&yi> 
w sch o d n ie j.

Port Arthur. (TBK.) Tutejszy dziennik urzę­
dowy donosi, że komitet powołany do opracowania 
organizacyi dla Azyi wschodniej, obradował pod 
przewodnictwem gub. Aleksiejewa i oświadczył się 
za zupełną samodzielnością tych obszarów.

M ia n o w a n ia .
Wiedeń. (TBK.). „Wiener Ztg.“ ogłasza: 

Cesarz zamianował referenta dla spraw administra­
cyjnych i ekonomicznych w galicyjskiej Radzie szkol­
nej kraj. starostę Konstantego P i e r o ż y ń s k i e -  
go radcą namiestnictwa; radcę rachunkowego Mie­
czysława K o m a r u i c k i e g o  dyrektorem biura ra­
chunkowego.

P rezyden t gabinetu jako kierownik m inister­
stw a spraw  wewnętrznych zam ianował radcę ra ­
chunkowego Jó ze fa  B unzla starszym  radcą  rachun­
kowym.

Budapeszt. (TBK.) Przy ciągnieniu losów 
Cisy główna wygrana w kwocie 170.000 k. padła 
na los s. 3866 nr. 80.

Wiedeń. (TBK.) Rumuńska para królewska 
wraz z następcą tronu odjechała wczoraj do Buka­
resztu.

Grac. (TBK.) Zmarł dziś profesor uniwersyte­
tu tutejszego, radca dworu Aleksander Rollett, prze­
łożony instytutu fizyologicznego.

Berlin. (Tel. wł.) Pogrzeb Falba odbędzie się 
w sobotę. _______

Z krainy nafty.
Borysław, 1 października.

(JK.). Prawie dzień nie mija, aby nie przybył 
jakiś nowy szyb wybuchowy. Wynika stąd, że cią­
gły wzrost produkcyi, która obecnio prześciga już 
150 cystern (15.000 cetnarów metr.) dziennie, jest 
niezbitym faktem i nieuniknionem następstwem, 
z k t ó r e m r y n e k  n a f t o w y  mus i  s i ę b e z w a- 
r u n k o w o  l i c z y ć  i mu s i  p r z y j ą ć  za  p o d s t a ­
wę ws z e l k i c h  k o m b i n a c y j  h a n d l o w y c h  na 
przeciąg co najmniej paru lat następnych. Tym 
sposobem uniknie się wszelkich nieporozumień i błę­
dów w rachunku.

Twierdzenie co do stałego wzrostu produkcyi 
znajduje poparcie w wyniku ostatnich wierceń przy 
ulicy Pańskiej w kierunku Mrażnicy i Horodyszcza, 
a nadto w szybach na tłoce tustanowieckiej. Poniżej 
horyzontu 950 metrów odkryto tam ropne pokłady, 
dające dziennie około dziesięciu wagonów i ponadto.

Dzięki temu odkryciu wartość terenów w tych 
stronach podniosła się mimo wszelkich alarmujących 
pogłosek o braku widoków dla pomyślnego rozwią­
zania sprawy eksportu i kartelu rafineryi, o niedo­
statecznej organizacyi „Petrolei”, o konieczności 
bliskiego przesilenia itd. Pogłoski te, rozsiewano 
w znacznej części przez „outsiderów” stojących poza 
organizaeyą producentów nie przemijają bez wraże­
nia. nowodnia ciasrłe wahajua .can i
ich. Jakie rozdrażnienie i zdenerwowanie od ostat­
niego przesilenia panuje w sferach drobnych produ­
centów, ilustruje bodaj ten fakt, że każda — ni- 
czem zresztą nie poparta wiadomość — n. p. o po­
wodzeniu lub niepowodzeniu pertraktacyi kartelo­
wych lub innej, akcyi, podjętej celem uzdrowienia 
przemysłu naftowego, powoduje zwyżkę lub gwałto­
wną zniżkę cen. Stosunki gorsze niż na najbardziej 
zderutowanej giełdzie. Nie jest to zresztą żadną ta ­
jemnicą; wiedzą o tem wszyscy interesowani, a wy­
jaśnieniom i zbadaniem tego stanu rzeczy, wyświad­
cza się naszemu przemysłowi naftowemu z pewno­
ścią daleko większe dobrodziejstwo, niż całkiem bez- 
podstawnem i zbytecznem zatajeniem.

Pierwszy krok do usunięcia złego został już 
zrobiony przez organizaeyę, opartą w e d l e  w s z e l ­
k i c h  p r z y p u s z c z e ń ,  na rzetelnej, uczciwej 
i silnej podstawie. Dotychczasowy brak organizacyi 
byl główną przyczyną wszelkich chorobliwych obja­
wów w konjunkturze handlowej galicyjskiego prze­
mysłu naftowego. Jeżeli jednak ta nowa organiza- 
cya spotyka się ze zwątpieniem w powodzenie, wi­
na spada na zbyt dorywczą i przyśpieszoną pracę 
przygotowawczą— i błąd w obliczeniu podstawy, za 
którą przyjęto zeszłoroczną produkcyę 60.000 wa­
gonów. Jest to cyfra, wedle wszelkiego prawdopo­
dobieństwa — stanowczo za mała, skoro się uwzglę­
dni, że już w pierwszych siedmiu miesiącach dwo­
rzec bory sławski wysłał przeszło 33.000 wagonów. 
Doliczywszy ropę zamagazynowaną, otrzymamy prze­
ciętną produkcyę miesięczną 5.500 do 6.000 cystern, 
co dałoby w roku bieżącym produkcyę od 66.000 do 
72.000, nie więcej.

Więc o tym fakcie zwiększonej produkcyi 
i nieuniknionem a bhskiera odkryciu w sąsiedztwie 
nowych, dotąd nietkniętych i rozległych terenów 
naftowych, nie należy ani chwili zapominać pod gro­
zą spowodowania przesileń. Co zaś do organizacyi 
'„Petrolei", to już teraz, zatem niespełna trzy mie­
siące od jej uskutecznienia, panuje ogólne zdanie, 
że twórcy jej byli zanadto skłonnymi do ustępstw, 
byle tylko szybko przeprowadzić dzieło złączenia- 
Ustępstwa te są zresztą łatwo zrozumiałe wobec 
przyjęcia za podstawę zeszłorocznej produkcyi * w?* 
bec pomyślnych wiadomości o widokach uzyskania 
eksportu na Niemcy. Tymczasem zaraz w pierwszej 
chwili istnienia „Petrolei" nastąpiło znaczne zwię­
kszenie produkcyi, być może nie bardzo pożądano 
w chwili obecnej, ale dawno przewidywane i gło­
szone („Słowo Polskie z 28 lipea br.).

Zw iększenie to P etro lea  z konieczności musi— 
bodaj chwilowo —  ignorować. Zw ażyw szy bowiem, że 
według swych sta tu tów  zobow iązaną je s t magazyn o-
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wać całą produkcję a nadto dawać zaliczki na pro­
dukt uzyskany, trzeba przyjąć, że — jeżeli naw et 
jedno zobowiązanie (c'> do zaliczek) spełni, to dru­
giemu absolutnie zadość nie uczyni z tej prostej 
przyczyny, że brak jej magazynów.

Bądź co bądź zarzutu jej z tego robić nie mo­
żna. Zachodzi tu pomyłka i przeliczenie w łasnyh 
sił — a „nihil ultra posse". Jedyny zarzut, któryby 
ją mógł spotkać, że zbyt późno powstała, nie wy­
trzymuje krytyki, bo przecież mogła była wcale nie 
powitać. (Zaznaczam raz jeszcze z naciskiem, że 
wierzę w jej uczciwe zamiary, opierając się na nie­
skazitelnej przeszłości jej twórcy Mac Garyeya).

Zresztą ostatnie wiadomości z Wiednia, doty­
czące postanowień powziętych nu konferencji Petro- 
lei d. 26 zm. świadczy o jej dobrych chęciach. W e­
dle tych wiadomości Petrolea obejmuje wszystkie 
borysławskie rezerwoary o pojemności 15.000 c y ­
stern (1,500-000 cetnarów metr.) n. b. wypełnionych 
obecnie ropą, a nadto przyjęła zobowiązanie wykoń­
czyć do listopada rezerwoary na 2000 cystern, a do 
kwietnia 1904 na 10.000 cystern. Razem budować 
się będzie 15 żelaznych zbiorników, z których pięć 
po 500 cystern postawi fabryka sanocka, pięć po 
425 witkowicka, trzy tow. węgierskie Danubius i dwa 
firm Porges i Ska. Rezerwoary Petrolei obejmą 
7-jO cystern; na pozostałe 2500 wagonów wybudu­
je zbiorniki ziemue Towarzystwo karpackie i bory- 
sławski syndykat.

Do pracy nad zbiornikami ziemnemi zabrano 
się już w połowie zeszłego miesiąca. Dla żelaznych 
wykończono już plany i prace przygotowawcze, obe­
cnie zaś wykańcza się osobne trzy baraki dla'robo­
tników i monterów, którzy przy budowie będą za­
trudnieni.

Co się dziać będzie na bory sławskim rynku 
naftowym aż do czasu wykończenia, magazynów 
i zdobycia eksportu, a może zawarcia kartelu rafi­
nery) — nie trudno przewidzieć. Zniżka cen poni­
żej dwu koron jest nieuniknioną. Nie wywoła to 
jednak ogólnego popłochu w kołach drobnych pro­
ducentów, jak podczas ostatniego zeszłorocznego 
przesilenia, gdyż wszystko wierzy w lepszą przy­
szłość, opartą na silnej solidarnej organizacyi.

Produkcya nie spadnie, ponieważ wielkie firmy 
ruchu nie ograniczą wcale lub mało, zaś małe, zwią­
zane kontraktami dostawy, lub zobowiązaniem wier­
cenia, nie mogą się wycofać, choćby chciały. Pogło­
ski, jakoby niektóre firmy z obawy przed ogólną 
nadprodukcyą wstrzymały już wiercenia kilkanaście 
metrów przed właściwą warstwą ropodajną, należy 
włożyć między bajki dla dzieci. Chwilowe zastano­
wienia ruchu dzieją się zawsze i wszędzie, bez 
względu na i konstelację handlową. Co się zaś tyczy 
nawoływań/ do wytrwałości, cierpliwości i zimnej 
krwi* wobec możliwego przesilenia nawoływań, 
skierowanych pod adresem małych producentów, toż 
niechaj ci apostołowie stoicyzmu pomną, że owe 
wszystkie piękne cnoty, to zbytek, to wybryk, na 
który tylko możne firmy, j a k : Karpaty, Syndykat, 
Peikins, Synghe itp. pozwolić sobie mogą.

Dla reszty drobnych — jedyny ratunek w szyb­
kiej ratunkowej akcyi Petrolei, w zaliczkach, 
a przedewszystkiera — w rezerwoarąch. Jeżeli Pe­
trolea spełni swe zobowiązania zgodnie ze statutami, 
wówczas sytuacya uratowana. Jeżeli zaś nie doro­
słaby do wysokości przyjętego na się zadania (cze­
go jednak nie należy przypuszczać!) natenczas zu­
pełna dezorganizacya zniszczyłaby drobny przemysł 
naftowy, lada trust amerykański czy niemiecki 
połknąłby go — i stara piosnka o galicyjskiej go­
spodarce „da capo“...

Wiadomości bieżące.
—' Mianowanie. Dyrekcya poczt i telegrafów 

przeniosła asysteuta pocztowego Franciszka Sarnowicza 
z Żywca do Krakowa.

— Kars przygotowawczy geometryi wykreślnej 
urządzony staraniem  komisyi informacyjnej lwowskiej 
Czytelni akademickiej dla kolegów gimuazyalistów, uda­
jących b’ev ua technikę, rozpocznie się w sobotę dnia 
3 października o godz. 4 po p ! ulniu w pokoju Kółek 
Czytelui Akademickiej (Pasaż łasza II. schody, II. 
piętro).

— Na kongregacyi Zakonu Braci Mniej­
szych, odprawionej w duiach 23 i 24 września b. r, 
we Lwowie przez Defiuitoryum prowincyi pod przewo­
dnictwem O. Daniela Magońskiego, prowiucyała zakonu, 
zostali obrani gw ardyanam i:

We Lwowie św. A ndrz.: O. Innocenty Kominek, 
zarazem administratorem parafii, wik. klasztoru i pre­
fektem kleru O. Aleksy Kłajewicz; w Krakowie św. 
B eru .: O. Ferdynand Moralski, wik. O. Cyryl Stizeme- 
ski; w Tarnowie: O. Mateusz Balewander, wik. O. Le. 
on P astn szak ; w Przeworsku: O. Franciszek Woźny, 
wik. O. Grzegorz Miętus; w Samborze: O. Józef Le­
śniak, wik. O. Hermenegild W iech; w Sokalu: O. Fi­
delia Masłowiec, wik. O. Kapistran Cieślik; w Kalwa- 
ryi Zebrzydowskiej : Felicyan Fierek, wik. O. Hieronim 
Zm arz; w Leżajsku: O. Sergiusz Michna, wik. O. P iotr 
Masny, m agistrem  Sto w. kleryków O. Feliks Dwerni­
ck i; w Alweruii: O. Zygmund Ziemiański, wik. O. F i­
lip Broda; w Zakliczynie: O. Paweł Feczko, wik. O. 
Władysław Zajączek; w Wieliczce: O. Walenty S ta r­
mach, wik. O, Serafin Piestrak, magistrem now. braci 
O. Hipolit. Dzielski; w Bieczu: O. Mateusz Dzielski, 
wik. O. Ireueusz Kmiecik; w Krakowie sw. K azim .;

O. Zygmunt Janicki, wik. O. Konrad G ubarzew ski; 
w Rrzeszowie: O. Duklan Zając, wik. O. Sylwester
Piórek: w Przem yślu: O. Waleryan Gawędziński, wik. 
O. Innocenty Włodek; w Zbarażu : O. Karol Mróz, wik. 
O. Otto Ż ugaj; w Leszuiowie: O. Tobiasz Ucherek,
wik. O.: Klemens M osetti; w Brzeżanach: O. Salwator 
Szpila, wik. O. Krescenty Jeziorski; w Krystyuopolu: 
O. Dyouizy Lubowiecki, wik. O. Ambroży L igas; w J a ­
rosławiu: O. Eustachy Werner, wik, O. Albin Sroka; 
w Gwoźdźcu: O. Anzelm Szuber, wik. O. Jakób Pól- 
zięc; w Raw ie: O. Seweryn Oleksy, wik. Julian Stra- 
ehowski; w Sądowej Wiszni: O. Rajmund Ptak, wik. 
O. Sylwester H anula; w Dukli: O. Aleksander Wójcik, 
wik. O. Maksymilian Rutowski; we Lwowie św Rodz.: 
O. Joachim Maciejczyk, wik. O. Pius Szewozyk; we 
F radze: O. Laurenty K ubas; w W icyuiu: O. Jan Kauty 
Furm anik; w Zakopauem: O. Bruno Nowakowski.

Przeniesieni OO. Manswet Majkuł, Gabryel Palyk, 
Leonard Szczepaniak do Lwowa św. Andrz.; O. Bene­
dykt Wiercioch do Krakowa św. B ern.; O. Czesław 
Bogdanki do Przew orska; O. Tadeusz Ukleja do Sam ­
bora; 0 0 . Cypryan Firszt, Teofil Tyrankiewicz do So­
kala ; 0 0 .  Dominik Górski, Hadryau Biliński do Kal- 
waryi Zebrzydowskiej; O. Stefan Podworski tamże do 
Grobu M. B.; O. Samuel Szewczyk do Leżajska; 0 0 . 
Jacek Deszczułka, Pacyfik. Żawidlak do Zakliczyna; 
O. Idzi Urban do Wieliczki; 0 0 .  Maryau Markiewicz, 
Alfons Kogut, Roman Kajetauowicz do Krakowa św. 
Kazim.; 0 0 . Henryk Lokajczyk, Antoui Gazda do Prze­
m yśla; O. Kansil Grzybała do Zburaża; O. Władysław 
Sojka do Leszuiowa; O. Tadeusz Syelita do Krysty- 
uopola; O. Eugeniusz Maj do Jarosław ia; O. Beruard 
Stopa do K ęt; O. Edward Kułakowski do Dukli; 0 0 . 
Juu Fularz, Symforyan Figura do Lwowa św: Rodz.

—  Wpisy do Szkółki freblowskiej im. Hoffmano- 
wej odbywają się codziennie w lokalu szkółki (plac 
Strzelecki). Szkółka ta, prowadzona przez kilka lat przez 
pp. Warchałowską i Wunschówuą, położyła już niemałe 
zasługi około wychowania dzieci.

' —  O cukier przeworski. Kupcy lwowscy na­
desłali nam list, w którym wyjaśniają, że niema w Ga- 
licyi kupców niechętnych cukrowi przeworskiemu, 
zwłaszcza, że produkt jest wyborowy. Do końca jednak 
z. m. fabryka przeworska uałeżała do kartelu ze Związ­
kiem wiedeńskim i przedstawiciele zjednoczonych fabryk 
Lamin i Sp. pod żadnym warunkiem cukru przewor­
skiego sprzedawać nie chcieli. Obecnie fabryka prze­
worska powierzyła generalną ageucyę sprzedaży swego 
produktu firmie Romaszkan, Bader i Reinhold (Plac 
Smolki 1. 3). Od tego czasu zaopatrywanie się knpców 
w cukier przeworski stuło się możhwem, kupcy jednak 
proszą publiczność o trochę cierpliwości, bo miuąć musi 
jakie 10— 14 dni, zanim fabryka przeworska zaopatrzy 
składy swoje w towar a kupcy wysprzedudzą resztki 
zapasów obcego cukru.

Krajowy zakład d la ' obłąkanych w Kulparkowie 
wyjaśnia, iż w ogłoszeniu licytacyi pominięto cukier 
(p. Nr. 432 „Słowa PoLkiego"), że zakład od 1 sty­
cznia 1902 zaopatruje się bezpośrednio z cukrowni 
przeworskiej. Zakład potrzebuje roczuie 11— 12.000 
kg. cukru.

— Związek handlowy Kółek rolniczych, 
a cukier krajowy. Jak się dowiadujemy, Związek 
haudlowy Kółek rolniczych pokrył przeszło połowę 
swego roczuego zapotrzebowania cukru w zastępstwie 
Tow. PrzeworsKiego. Fakt teu należy zaznaczyć z u- 
znaniem.

—  Wozy sypialne i restauracyjne. Od d. 1
października b. r. kursują wozy sypialne przy pocią­
gach pośpiesznych nr. 1/301 i 802/2 z Krakowa aż do 
Ickan i napewrót.

Równocześnie zmieniony został kurs wozów re­
stauracyjny oh przy pociągach pośpiesznych nr. 301 i 
302 między Czerniowcami i Ickanami i te wozy kur­
sować będą nadal tylko przy pociągach nr, 5 i 6 król. 
rum. kolei państw, z Bukaresztu do Ickan względnie 
z Burdujeui do Bukaresztu.

— Kupcy lw ow scy— a nauka języka poŁ 
S k ie g O . Jak  się dowiadujemy, zniesiono na kursach 
uzupełniających w lwowskiej akademii handlowej nau­
kę języka polskiego, a zarządzenie to nastąpiło poczę- 
ści z pośreduiej winy lwowskich kupców.

W edług poprzedniego programu uauk w  lw o w ­
sk iej akadem ii handlow ej na kursie uzupełniającym  dla 
pom ocników handlow ych nauka wynoBiła na każdym  
kursie d ziesięć  godzin tygodniow o, a w skład progra­
mu w chodziła  i nauka język a  polsk iego. Kupcom na­
szym  w ydaw ało s ię  ow ych 10 godzin, jak ie  uczniow ie  
sk lepow i na naukę tygodniow o m usieli pośw ięcać, ogro­
mną im czyuiouą krzyw dą. Statut n oim ałuy dla w szyst­
kich szkół austryackich tego system u w ym aga 6 go- 
dziu tygodniow o. W ięc zaczęli szturm ow ać nasi pp. 
kupcy o Btatut norm alny, R ządowi to nic nie szkodzi, 
jeże li polski pom ocnik haudlow y nie um ie pisać orto­
graficznie po polsku, w ięc z gotow ością  uczynił zadość  
życzen iom  naszych kupców , obniżył naukę na kursach  
uzupełn iających z 10 godz. na 6 i jakkolw iek  n iechętn ie , 
m usiała w obec tego dyrekoya szkoły  haudlow ej na 2  
i 3 roku tych kursów  w yk reślić  naukę język a  polsk ie­
go z program u uauk.

Fakt teu je s t  bardzo pożałow ania goduy. Sądzi­
my j e dn ak ,  że  sam i kupcy nasi, znani z poczucia oby­
w a t e l s k ie g o  i gorącego patryotyzm u, dołożą starań, 
u by choćby 2 pew uem  s  ich  strony pośw ięcen iem  li­
czb.*' daw n ie j s za  godzin języ k a  polsk iego została  
vv szkole haudlow ej przywróconą.

— Aresztowanie djabła. Dozorca ogrodu m iej­
skiego, Onufry Dolyuuy, rąbał wczoraj rano drzewo

w ulicy Sykstuskiej, nie mając na to pozwolenia z ko- 
misaryatu dzielnicy. Policjant pełniący tam służbę za ­
bronił mu dalszego rąbania, póki się nie wykaże po­
zwoleniem. Dołyuny jednak nie usłuchał i straszył po­
lic jan ta  słowami: „Panie, pan nie wiesz, kogo pan za­
czepiłeś, ja  jestem djabłein i przez pana sto innych, 
poiicyautów pójdzie!Łi Policyant, nie wierzący w zabo­
bony, aresztował wrzekomego djabła i sprowadził go 
do biura iuspekcyi policyjnej, gdzie mimo gróźb pie­
kłem skazano go na 24 godzin aresztu.

— Bezczelnej kradzieży dokonali wczoraj dwaj 
niedorostki w trafice pod 1. 12 przy ulicy Sykstuskiej. 
Chłopcy ©bznajomieni snać ze stosunkami w trafice, 
weszli do niej i zażądali tutek cygaretowych. Gdy tra- 
fikantka wstąpiła na krzesło, aby zdjąć z półki żąda- 
ue tutki, odsunęli łotrzyki szufladę kasową i nim tra- 
fikautka zdołała zleźć z krzesła, skradli 40 koron i 
uciekii.

— Z paką papieru do pisania przytrzymał 
wczoraj wieczorem policyant na placu Benedyktynek 
notowanego złodzieja, Kazimierza Mułyka, dwaj inni 
złodzieje zdołali zbiedz. Papier ten skradziouo z któ­
regoś z haudli papieru w śródmieściu.

— Na dochód pogorzelców urządza Towazz. 
„Skała" w niedzielę 4 brn. przedstawienie teatralne, na 
którem dauem będziejdramat „Karpaccy Górale“ J. Ko­
rzeniowskiego. Biletów wcześuiej uabyć można w dy- 
rekcyi Tow. „Skała“ w godzinach wieczornych.

— Zbłąkanego chłopca, liczącego około 2 lata. 
bloudyuka w dużym słomkowym kapeluszu i białej try ­
kotowej sukience spotkanego koło Wydziału krajowego 
oddano w opiekę komisaryatu dzielnicy drugiej.

Q  Opawa. (Z sejmu śląskiego). N a posiedzeniu 
w dniu 18 hm. referent baron Zdenko Sedlnicki, zda­
wał sprawozdanie o akcyi ratunkowej, przedsięwziętej 
przez Wydział krajowy wobec wielkiej klęski spowo­
dowanej straszną powodzią. Poduiósł ou naprzód, że 
stan wody podczas tegoroeźnej powodzi był o 30 cm. 
wyższy niż stan podczas pamiętnej powodzi w r. 1813. 
Władze państwowe oszacowały szkodę tegoroczną ua 
13,143.959 koron, podczas gdy Wydział krajowy jest 
zdania, iż szkoda wynosi w rzeczywistości 26 milio­
nów koron. Szkody są tak wielkie i brak robotnika 
jes t tak dotkliwy, że drogi i mosty będą dopiero w r. 
1904 naprawione. Przy debacie podniosło wielu po­
słów, że trzy miliony, przezuaczoue przez rząd dla 
śląskich powodzian, nie wystarczają i że trzeba zażą­
dać od rządu nowej zapomogi. Poseł Tiirk postawił 
wniosek, żeby żąduć 6 milionów, ua co się Sejm je ­
dnogłośnie zgodził.

□  Tarnopol, (koncert). W sobotę 3 października 
odbędzie się w sali „Sokoła" koncert. „Towarzystwa 
przyjaciół muzyki w Tarnopolu" urządzony ua pożegna­
nie wiceprezesa p. Hauswalda.

łDepesze handlowe*
Z targu pieniężnego.

Wiedeń, 2 paźdz. Zamknięcie wczorajszej giełdy: 
popoł. notowano: Akcye austr. Zakł. kredytowego 644*75
Akcye węorier. Zakładu kredytowego 707*—, Akcye Anglo- 
banku 271.,— Akcye Unionbanku 511—, Akcye Landerban- 
ku 408*—, Akcye Bankvereinu 470*—, Akcye Bodencredit 
916 —, Akcye gal Banku hipotecznego — *--, Ak^ye kolei 
państwowych 647*—, Akcye kolei południowej 79*- , Akcye 
Tramway A —*—, P-. —*—, Akcye kolei Eibethal 4i5 —, 
Akcye kolei półn. 5390 Akcye kolei czera. 576* - ,  Akcye 
Alpiny 363*50, Akcye Ritna Muranyi 454*—, Akcye Prsg. 
Towarzystwa żel 1680. — , Akcye Fabryk broni 345*—, Akcye 
tureckie tytoniowe 355*10, Akcye Galie. Karpac. Tow. naf­
towego 1070*—, Oblig. węg. ind. 96 90, Renta majowa 
99*95, Austr. Renta koronowa 99 95, Węg. Renta koron. 

97*45, 56 1. Listy Tow. kred.ziem. 98.60, 4 proc. listy Ban­
ku kraj. 98*50, 4Va proc. listy Banku kraj. 102*—, 5 proc*, 
komunalne obligacye Banku krajowego 102 —, 4 proc. listy 
Banku hipoteczn. 98*— 4l/a proc. listy Banku hip. 101*—, 
5 proc. listy Banku hipoteczn. 112*—, 4 proc. GaL Obligacye 
propiuac. 99*80, 4 proc. Gal. poż. kraj. z 1893 r 99*—/  4 
prc. pożyczka m. Lwowa 95*90, Losy tureckie 122*—, Mark. 
117*45, Ruble 253*—, Kredyty — , Alpiny —■—, Węg 
kred. —*—, Unionbank — Koleje —*—.

Usposobienie: spokojne przy ustalonych kursach. — 
Renty i papiery tureckie silne.

Berlin, 2 paźdz. Przy zamknięciu wczorajszem 
giełdy: Kredyty 203 —, Staatsbałmy 139*—, Disconto Co- 
mandit 187*60, Berlin Tow.nandl. 153 60, Laura 220*25, Bo- 
humery 180*90, Kolej półn. wschodnio-Pruska —*—, Ruble 
za gotówkę 216*10, Kolej warsz.-wieó. 99*20, Kolej morza 
śródziemnego 96*25, Kolej MeridionaLna 136 40, Losy ture­
ckie 133*25, Renta włoska — —, „Harpener* kopalnia wę­
gla 186 60, Kolej Marienburg-Mławka —'—, Końsolićacya 
411*25 Lombardy 16*50, Kolej Henry 106*60, Niemiecki bank 
narodowy 118*75, Kanada Proferred 119 60, Akcye żeglugi 
hamburskiej 104*30, Kurs warszawski —*—.

Frankfurt, 2 październ. Wczorajsza giełda wie­
czorna: Austr renta papierowa 100*50, Austr. renta srebrna 
100*50, Austr. renta złota 101 60 Austr. akcye kredytowa 
202*50, Staatsbabny 139*30, Lombardy 16*30, 4 pr. austr. renta 
koronowa 100*60. Tendencya słaba.

Berlin, 2 październ. Wczorajsza giełda wieczorna- 
4 proc. węgierska renta złota —*—, Węgierska renta ko­
ronowa 97*70,Austr. akcye kredytowe 203*—, Staatsbahny- 
139*— Lombardy 16*50, Disconto Comandit 187*60, Ruble 
216*10 Tendencya stała.

P a r y i ,  1 październ. Wczorajsza giełda wieczorna 
8 proc. Francuska Renta 96*40. 4 proc. renta Włoska — *— 
Nowe tureckie Console —*—. Renta egipska —*—. Renta 
turecka lit c. —*—, B. Ottomany --*—, Ture­
ckie losy 128*—. Cbartered 61*—, Deber 490*—, Lancaster

Rio-Tinto —*— Renta bułgarska — *—■. Renta ru­
muńska z r. 1890 —-*—, Renta rumuńska z r. 1896 — . 
Pożyczka grecka —*—-. 4 proc. hiszpańskie Eiterieurs 
— . Tendencya silna.

Z powodu uroczystego święta żydowskiego kursów 
budapeszteńskich nie ma.
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J i i i e  W
Powieść współczesna

Edwarda Paszkowskiego.

D la czego nie mogę posiąść tej ufnej, dobro­
wolnej ślepoty, k tó ra  Grabowiczowi sity  wzmaga 
i spokój d a je? ... Spokój wśród cierpieć najwyższych, 
spokój wobec śmierci nadziei osobistych!...

„Czyn, co do ciebie należy, nie troszcząc się
0 to , co się stau ie .“

Co do ciebie należy.
N ie wiem, właśnie nie wiem...
U nd doch! — woła Grabowicz = widzi p rzed­

świt słońc n ieznanych na sk ra ju  horyzontu, m ają­
cych się zrodzić... Przeczuw a światło, k tó re  ma się 
rozproszyć i raduje się tem u rozproszeniu się światła
1 wierzy, że siła wspólna cząstek potędze ogniska się 
zrówna.

J a  widzę krzepką postać olbrzyma, k tó ry  wśród 
pustk i i ciemności ręce do nieba wyciąga, własną li 
siłę z siłą nieznanych mocy łączy, św iatło z własnej 
duszy krzesze, ciepła w p iersi bólem targanej szuka.

Sam otny jest...
O n — i n ik t! ...
Równe mu olbrzymy w poza-lw iatach uczuć 

i myśli, u  m istycznych ognisk pra-m ocy bratn iem  
uderzeniem  serc z nim się zlewają... T u  na tej cie­
mnej równinie wiecznie rozdzieleni, wiecznie sam otni 
i sam otnością swoją nadludzko potężni...

Samotność, ból i potęga!...
B lade prom yki świtów z ich piersi olbrzym ich

tryskają . Pożarem  ich nadludzko potężnych serc 
ziemi świecić będą... O ni zostaną sobą z p iekielnym  
bólem porodów, często oplwani, zawsze sam otni... 

Gdzieś w nieskończoność, w nieprzebraną ciszę,
W  niezm ierną pustkę p łynie  przez odmęty 
Krzyż — na nim C hrystus bolesny rozpięty!...

6 lipca.
P recz!... precz!...
Po co te  złudy, k tó re  m nie tak  bardzo serce 

umęczyły ? !...
Św iat tak  wspaniale piękny, szerokie fale szczę­

ścia spływ ają z promiennego błękitu , ziemia pachnie 
i śpiewa, olbrzym io prosty, cudownie zrównoważony 
spokój snuje się nad zielenią łąk , nad złotem  łanów, 
wśród cienia lasów sosnowych, ponad tajemniczym 
m ilczeniem  chłodnych nurtów  H orynia...

Id ę  do Łosieskiego.
Radbym  jednem  uderzeniem  dłoni rozdusić 

wrzód, k tó ry  gdzieś w samem sercu duszy wyrósł 
i dolega mi, i męczy...

D oskonale są dopasowani —  mieszkanie i on, 
G utek ... Zwłaszcza duży o trzech oknach w eneckich 
gab inet zawsze spraw ia na m nie wrażenie, ja k  gdyby 
był w ypełniony czemś nieuehw ytnem , czemś co z d u ­
szy G utka  wypływa i integralną część jego  isto ty  
stanowi. Jes t tu  artystycznie w ykończone piękno 
i je s t powaga, je s t cisza i tajemnicze jak ieś  sk u ­
pienie.

W ieczór nadchodził.
Ł osieski grać właśnie przestał i z nawpół przym­

kniętym i oczyma, ja k  gdyby nie wyszedł jeszcze 
z fali dźwięków, k tó re  mu w duszy śpiewały.

D rgnął...
— D obrze, żeś przyszedł, siadaj.
R ęce m iał chłodne, twarz bardzo bladą, w idzia­

łem , ja k  w jego olbrzymich oczach św iatła stopnio­
wo gasły. M artw y chłód ściągnął i zniem chom ił 
jego  czoło i usta.

—  T rzeba, A leksandrze, raz skończyć z char- 
czańską m askaradą. Podobno łąkę  nadrzeczną za­
pełnię zniszczyli... Skończyć trzeba...

— A  trzeba. W łaśnie T arnobrzeski ma w tych  
dniach w ydać rozporządzenie Ju lsk iem u, żeby k ilka­
dziesiąt furm anek zebrał, szałasy porozwalał, a czyn- 
szowników wraz z ich rzeczami do Z łotogródki wy­
wiózł. O d naczelnika pow iatu m amy obiecaną po­
moc. W ięc Ju lsk i...

—  N ie Ju lsk i, ale ja ... —  chłodno przerywa 
Łosieski.

—  Dlaczego nie Ju lsk i, ale ty ?
— Ja ! ...
—  To jego rew ir...
—  J a  mam jed en  jedyny, w łasny mój rewir, 

— pow tórnie przerywa Ł osieski. — Jeżeli zarząd 
wysiedlenia mi nie powierzy —  rzucam służbę.

—  Zwaryowałeś, G u tek !
—  B lisko tego było... Ju ż  jestem  zdrów... Cha! 

cha!... na linii... na własnej l in i i !... K ażda m oja ro ­
bo ta  je s t m oją, chociażby nawet zbrodnią by ła  i ja  
tylko za n ią przed samym sobą odpowiadam... C nota 
na tern często polega, żeby do końca zostać sobą —  
nie cofać się, nie kryć, nie w ykręcać, konsekw encje 
na własnym łb ie  um ieć udźw ignąć... Możesz pow ie­
dzieć Grabowiczowi, że i ja  mam moje osobiste obo­
wiązki i że w sferze tych  w łasnych moich wzglę­
dem mnie samego obowiązków, kompromisów nie 
znam i fałszem tru ć  się nie chcę.

(Ciąg dalszy nastąpi).

Ma w zór W arszaw y .
'497O B I A D Y  po 4 0  centów z trzech dań 

O B I A D Y  po 60 centów z czterech dań 
KOLACYE podług wyboru z trzech dań po 50 ct.

Menu obiadów i kolacyi wystawiam codziennie w oknie wyst.

fSSira*. M A F T U Ł Y  T O P P E R A ,

Nakładem Słowa Polskiego
wyszła i jest do nabycia we wszystkich większych 

księgarniach p o w i e ś ć
W i e s ł a w a  S c l a v n s a

U G O D O W C Y
W y ć L a a a i e  t r s e c i e .

Cena egz. 3 korony, w ozd. oprawie kor. 3*60.
Do miejscowości w których księgarń nie ma, względ­
nie gdzie powyższą powieść księgarnie nie inają na 
składzie wysyła Administracja Słowa Polskiego, Lwów, 
Chorążczyziia 17— 19 po otrzymaniu należy tości po w. 
dzieło franko. 8276 ?

Wydanie jubileuszowe —  na dochód autora.

Wyszła z pod prasy i jest do nabycia we 
wszystkich księgarniach trzytomowa powieść 
historyczna na tle dziejów Albanii w XV w.

r r r :  T . T. Je ża  —."r-"- 5243

„ o  s  - s r
Z portretem autora. — Wydanie ubileuszowe,

na dochód autora. "—" 
Cena trzech  tom ów  O kor.

Skład Bławny w  Adiinistr. Słowa Polskiego.
Wydanie jubileuszowe —  na dochód autora.

i

Do nabycia we wszystkich księgarniach, lub wprost

w Admininistracyi „Słowa Polskiego" we Lwowie 
=  Sensacyjne nowości =

literatury współczesnej.
Conan Doyle. „Czerwonym szlakiem*, powieść, 

przekład z angielskiego. 8-ka duża, str. 123 
ozd. brosz., cena kor. 1*20.

O. Hauch. „Tajemnica pewnej rodziny polskiej", 
z oryginału duńskiego przełożyła Józefa Kle- 
mensiewiczowa. 8-ka duża, str. 232, ozd. brosz, 
cena kor. 1*20.

Marceli Prevost. „Szczęście w małżeństwie*, tłu­
maczyła Anastazya Świderska. 8-ka duża, str. 
115, ozd. brosz., cena kor. 0*60.

Zora. „Drogami życia*, powieść współczesna, 8-ka 
duża, str. 178, ozd. brosz., cena kor. 1*20.

Kto nadeszle koron 4*20 do naszej Admistracyi,
otrzyma wszystkie cztery tomy franco. 3408

C. k. nprzyw. galicyjsL akcyjny

M l  H IPOTECZNY
Oddział depozytowy

przyjmuje wkładki i wypłaca zaliczki na ra­
chunek bieżący, przyjmuje do przecnowama 
papiery wartościowe i udziela na takowe 

zaliczki 35

N a d to  z a p r o w a d z o n o  n a  w z « r  i n e r t . '  . « . .  u c m j Ł f i  t a k  z w a n o
D B P O S Y T A  (S s u fe

Za opłatą 50 do 70 kor. a. w. Rocznie, depozytaryusz otrzymuje w stalowej kasie pancerne* 
schowek'do wyłącznego użytku i pod własnym kluczem, gdzie bezpiecznie, a dyskretpie prze­
chowywać można swoje mienie lub ważne dokumenty. — Przepisy, odnoszące się do tego  

rodzaju depozytów, otrzymać można bezpłatnie w oddziale depozytowym.

Kursy giełdy wiedeńskiej 
2 dnia 30 września, 1903.

K ursy o ile inaczej nie podano, obliczone są za 100 
koron nom inaln. w artości i za gotówkę -

•• 1 p łacą ijżądają

SflL obi. 
P t

piop . B t. 
s ta  i/wown

Ogólny dług państwa.
Jednolity dług* pań»vwa 
mt banknotach, m aj—listopad . .

lu ty—sierpień • 
w srebrz** styczeń—lipiec . . • «

Kwiecień—tjaźazaerrut
Losy z roku 1&&4 po 250 zł. m. k.

1860 „ óCO zł. w. a.
i- " 1860 n 100 zł, * *

“ f  I 1864 „ 100 *ł* „ -
■ ' * 1SS4 „ 50 zł. - „ • • —

Listy zastaw, dom en państw  120 *£. o
Dług państwa krajów koronnych.

w radzie państw a reprezentow anych, 
ku str. ren ta  złota wolna od dog.. • 4 

w wal. Kor. w. od pod. .4
* m inwesw wol. od pod. • •«*/.
* ' Obligacye kolejowe.

Kolej Arcyks. Albrechta w srebrz* . 4 
oea. E lżbiety  w złocie w. od p. 4

* eesarz. Prane. Józela w sreo. . o y* 
! Aro. Bud. w. K. wol. od pod. 4

cer, E li. 230 zł. m. k. za sztukę o */' 
’ K arola Lud. 200 zł. m. k. r ®
" obUstey* pierwszeństwa kaięlews. 

Kolej Arcyka. Alb. 800 zł. w sreb. . ó
J r 200 zŁ w złocie . 6

* ezea Em. 1886 200, 1000, 6000 ał. 4
* * „ 1895 400,2000.10000 EL 4
" Bukowińskiej lokal. 400 Kor. . . 4
* K arola Ludw ika srąb*...................4
’ Lwow.-Czer.-Jaskiej Km. 1804 .4
* Dług państw, kraj. kor. węgier.

W ęgierska ren ta  ałota . - - . . .  .4  
Węjr ren ta  w. Kor. woma od pod. .4
Węg:. ren ta  w. "-0333;,-*. * . * . » * *rP otyczka koL * r. 1®9 w a łim t . . 4 */:
Poiyokka kol. * r. w s re a n e  . . 4 W:
Węę. obhgaeye propm . w. • • • 4 I
W « . „ ^  * * •*Węg. posyeaka p ro m  po łOOaC.. . . —

» • ■ * T * * *Obligaeye tDÓemuizacyjne rupotocaw
Łroaoyi i Sławonii - ; • * * 4'6ó

— Bropmacyjne woL od p łd . • • «4 V
W ęgierskie obiigacye h i p - . ................ *
Kroecyi i Sławonii oblig. brr. . . • • 4

Inne publiczne pożyczki
P otyczka reg. D anąju z Ł 14% .

a r * * Ł,  kraj. Bukowiny z  z. 1888 
ObL prop. Bukowiny 
Gal., poŁ kraj. z r . 188® * • • * -

- i
. 4
-4
-6
.4

100 40
99 80 

100 40

300

604 — i

115 i - i  
134 50$

97

2001—; 
200

101
100
96
96

sek

 ................. 4 |
rowa z r. 1880 . . .  . 4  i

s r. 1800 . . .  . 4  *4 
_ .  W iednia t  r. 1B74 . . • .5

Be&ta w łoska sa  100 l i r ............... ...  • ®
F m . kypot. B aigaryi * *. 1*8 .  .  .«

Listy zast&wne
(Obligaoyo hipot. i  listy  dłntnej. 

Atistr. zakł. kred. edems. los. w 60 L 4 
Buków. zakł. kred. z ie m s k i.................. 5

GteL*»kc. ^  h. * KP/a pr. L w *984/a L 6
Gał. .  . los w 50 lat. . . .  4 V
Gał. ,  B ioa w 60 lat. . • • 4
GaL Tow, fcfod. ziem. los w 56 la t . 4 
GaL .  .  ,  . > w 41 la t .4
GaL m m i !  aaw®. emis. . . 4
Gał. „ „ .  po 200 Kor: . . .  4
Banku kraj. dla GaL i Lod. w 51 L * 4 / 
Banku ,  , „ zwr. w 571/! L • 4
Bonku .  obli**, komun. 2 emis. . . ó
Banka „ B ,  8 e. L w 42 L . 4 3
Bamcu ,  ,  , , ,  * em. L w. 4o L
Banku « „ kol. L w. o71/sL . . .  4
A.astr. wąg, Banku los w 401/* L . . 4 
Auetr. ,  » los w 60 L . . . .  4

Obiig&oye z prawem pierwszeństwa 
Kolej póła. o«s. FercL em. e r. i& 6 .4  

. . .  . . .

• • • ■ • ■ lśosij
* Lrów-bzern?*j&ssy 1S34 p. 10»/« 4 
,  ,  f yt 1384 . . . .  4

Gal. koL lokalne wscnod. . . . . . .  4
Węg.*GaL kolej em. 1870 . . . . . .  o

. . .  .  1 8 7 8 .........................
: : : : »  4

Losy procentowe, (za sztukę)
AtUrtr. Zrakł. kredyt. obL pr. em. 1880

po 100 zł. w. a . ............................... 8
_ _ _ em. 1889 po 100 zł. w. a. .8  

Tow. A a a  Im n. 100 tŁ m. k. p. 10*/s 4 
CreguL Be r . z r. 1370 po 100 ał. w. a. o 
Węg. banku kip. p r  L z. po 100 zł. w. a. 4 
FoA m iasta I ry e s tu  po 100 zł. m. k. 4 
Poft. .  b po 60 z t  w. a. 4
PoA MÓrbaka prem . po 100 i i ................2
Tmweki* obL prem . kolej po 400 fr. 0

Ltty bezprocentowe (za sztukę). 
Budapesateńskie Basihea po & sł. w. a. 
Zakł. k r. dla band. i  p rs. po 100 zŁ w. a  
Olaay po 40 wL m . ś .  • • • • * • • • •  ♦ 
Pogyoaka nu Inebruku  po 30 d .  w. u . - 
P«A wriwn miaa. K rakow a po 20 ał. w. a 

7 ^  „ L abbm y po 20 aŁ . 
i m  9*  ib sŁ w . a *  • • • • •

99 \zew 10U ;
95:50 96 i'&

101:
50!

102 co
123 : 124150
— —i —

106
j

107 i?>0

99 30 100 30
104 30 105 BG
98 25 99 26

111 50 112 50
101 — lOa —
96 _ 6?>
98 10 99 10
96 50 99 50
— - —
— • —

101 20 1021—
28 50 99| 50

101150! 102i50
100 90 ioi;sc>
98 751 99175
98 75 99175

100 m 101 50
ICO 50 101 50

101 60 102:50
101 75 102175
101 60 102;60
101 70 107,70
101 60, 102 6-'
92 25' 93 25
99 10 100 10

—

107 601 108 60
107 60 1G8;50
91 80 92 80

288 293 . .

277 — - 28i
- - 1- „

280 . . . 288
261

70
258 • - jbO

200 _ 2501^
85 — 90 - -

•** — —

18 7C 19 70
442
170
80

446
180

—

__ 85 ___

7 b 80
70 72 50

187 178

y ea ły  yo  fil ja  m. Ł  .
Gaerw. kra. anstz. tow. po 10 a L . .  •

h . n węg. tow. po 5 ał. . . . .  
rn ad acy i arcyns. £tudoiia uo 10 *Ł •
Sauna po 40 zi. zu. u. . .  .......................
Pozy czka m iasta Salzburga po 20 ał. . . .
St. Crenois po4(0B ł.m .iL .  ...................
Poł pr. m. Stanisław ow a po 20 zŁ . . .  
Kom unam e m. W iednia e r. 1874 po 100 zł
Akcye przedsiebiorsrw transportów.
Buk. koL lok. akc. pierw. 200 ał.................

r T r aseye zakład 200 si. . . .  
Austr. Tow. 2egi. na  Dunaju 1500 Kor. . .
Koiai półn. ces. jperayn. 2100 Kor..............
Kopłmyj. koL lok. takc. pierw.) 200 zł. . 
KoL Uiwow-bełzec (akc. pierw.) 200 zł. .

n Lwow-Gaern.-Jaesy 200 zł....................
» ■wscńodn.-gal.-lokaln. 200 z L ...............
„ państwowych 200 zł. — S00 fr. .  . . .
» południowej 200 zł. — 500 fr...............
a ^ ęg . gauoyj. lokal. 200 z L ...................

Akcye banków (za S2tukę)
Btmku Angio-austr. 240 Kor.  ............... ...
Peszt, b aaeu  hondL 1000 K or.......................

Kład kred. ći*  hanaiu i nrsom. 320 Koi
Węg. banku kredyt. 400 Kor........................
Domo austr. tow. osc. 400 Kor..................
Talie, banku hipotecz. 400 Kor...................
iaiic. banku dla banału i przem. 400 Kor, 
ian k u  dla krajów koronnych 400 Kor. • •
Banku Austro-węg. 1400  .........................
Banku Związków. (L ni o nornik) 400 Kor. .
Ozesk. banku związk. 200 Kor.....................
óiTOeewaBka banka 200 K o r. ...................

Akcye przedsiębiorstw orzemysł.
Tow. kopalń, węgia w B rńs 100 ał. • • . 
Galie. karp. naft. t»w. 500 Kor. • • * • • 
Austr. tow. gomioze Aipine 100 zł. • • 
Prazkiego tow. aoiazn. ńrzem. 200 tŁ. . ,
Schodnicy 500 K o r .. . * ..............................
lu re c k . zarz. tytoniow 500 franków  . . . 
T iifai tow. kop. węgla 70 z ł . ......................

W e k s l e .
(Czeki, dewizy krótko tarm d °/C 

Berlin i niem. m. bank. za 100 m arek 4
Londyn za 10 funtów   .................... ...
Pary* i franeusk. m. bank. z* 100 f r , . 3 
Petersburg  i W arszaw a za 100 rubli . ó1/ 
W łoeioe bank. ca 100 h ró w ............... ...  g

W a I ■ t
Dukat oeaaraki  ........... ..
ao-franków ka.  .......................
20-m arków xa..................• • ..........................
--jm ieo k n  banknoty  m  MO m arek • • .

L. j i  banknoty m J t e ....................
Babla banknoty aa U# rabH. . . r  . .  .

485

420
394
860

ńsao

401

271
2675

707
516
63
240
407

1572
51)
243
250

'1681
723

380

95

i. ru\—
■75 fł3;7“>
1— 26j90— --
— 283
— 80 --
— 280 --
— 3 —
— 495 —

400
864

—

— 5420 —
'• — —

_
— 580 —
— 400 —
— — —.
— _
— 402

272 „
— 26S5 —
— _
— 707 50
50 519 —
—i 532 ...

d 1 260
! 408!

- 11582 
; 513

i
!_

iti 244 —
5o;

1
i 251
i

50

J

' J

1
! 650 
11065 
j 364 
11663
i 783 —

— —
1 885 *—

30| 117 50
i27 289 47
.97 95 10
—■ —

.07 95 9P

.86 11 40
>01 19 04
>47 23 54
'30 117 50
>10 95 25
1 - 253 76

C E N N I K
lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej

Lwów, dnia. 1 października 1903

l  Akcye za sztukę.
Banku h ipo t gaiic. d o  900 zł. (400 K.)

Ez dividenae 20 K o r...............................
Banku gaiic. dla handlu i przem ysłu

po zł. 200 (400 K o r . ) ..............................
Kolei gaL Kar. Lud. po 200 zł. m . k . . •
Koiei Lwów-Czern-Jassy po 200 zł. w. a

w srebrze (400 K o r . ) ..............................
Garb. w Rzeszowie po 200 zł. (400 K or.). 
Fabryki wagonów w Sanoku przedtem

Lipińskiego po 500 Kor.........................
Tow. dla gaiic. przedsięb. elektrycznych 

wod. po 200 A  (400 K o r.) . • . . .
U. Listy zastawne za 100 K.

bez kuponu bieżącego 
Banku h. g 5°/o w. a. wyL z 10°/. . .
Bonku h. g. 41/i°/3 w. a. los w 50 L .
Banku h. g. 4°/« „ „ los w 00 L po 200 K.
Bonku kroj 4łWo w. a. los w 61 i . . . .
Banku kraj. 4°/o w. a. los w 57 L . . .  *
To warz. kred. gaL ziem. 4°/« (1 emis.) . . 
Towar*, kredyt, gaiic. dem ak. 4°ft leg 

v  41Vj l a t ..................................* . . .
.  4*/» ios w 56 l a t ....................... ....

Ili. Obiigi za 100 K. '?&■.
bez auponu bieżącego 

Galie, funduszu propinacyjnego 4*/t w. a  
Bukowiński funa. propinacyjriy 8>/o w. o. 
Komuname Banku kraj. &°/o l emisya .

* 41/J*/« 8 emisyg .
_  , .  4°/o 4 emisya . .  .
Kolej lokain. węch. 4°/o po 200 Kor. .. .
Pożyczki krajowej 6°/o w‘ a. z r. 1873 . . 
Pozyozki kraj. 4°/o po 200 K. z r. 1893. . 
Poayo&ka m iasta Lwowa 4°/o po 200 Kor.

,  „ po 200 Kor
IV. Losy.

Miasta Krakow a po 20 zł. (40 K or ). .
Miasta Stanisławow a po 20 ał. (40 K or .

V. Monety.
D ukat o e s a r s k i ..................................... . .
20-franków ka.......................
100 rubli rosyjskich _

p

płacą |żądają 

520 “ j 5 4 0 -

574 —! 584 “

400-

96 70 ------
10

99 S0j 
10P-

100*20

99
96 20

7 7 -  {Sil­

ił 
19 — 

252:70 
117 20

11 45
10 20 

255 — 
11Z §2

SANTOR WY2CZAN?
Ck. nprz. gal. Banku Hipotecznego
kupuje i sprzedaje wszelkie papiery warto­

ściowe i monety zagraniczne.

Odpowiedzialny redaktor: J ó z e f  D em b iń sk i*
Z drukarni „Słowa Polskiego" we Lwowie, pod zarządem Józefa Ziembińskiego

Nakładem Spółk i w ydaw niozej w e Lw ow ie, Sto w. 2ar. z ogr. poręką. 
iAmhińshiAo-o. Panier z fabrvki Braci Fiałkowskich w Białe i Czań™


